
JOLANTA KĘDZIOR
ur. 1943; Lublin

Tytuł fragmentu relacji Mieszkańcy ulicy Kalinowszczyzna

Zakres terytorialny i czasowy Lublin; po 1944 roku

Słowa kluczowe Lublin PRL, dzielnica Kalinowszczyzna, ulica Augustiańska, ulica Wiejska,
ulica Towarowa

Mieszkańcy ulicy Kalinowszczyzna

Idąc od Zamku, po prawej stronie mamy kościół Salezjanów. Od kościoła, po lewej stronie, był
piękny drewniany domek – teraz widzę, że go rozbierają – w którym była biblioteka. Tam
chodziliśmy wypożyczać książki. To był śliczny, drewniany dom z ażurowymi wykończeniami. Też
się zmarnował. Dalej była Białkowska Góra, ale nie pamiętam, kto tam mieszkał. Później, w
prawo biegła uliczka Sienna, a dalej, po lewej stronie, był piękny domek, też drewniany z
ganeczkiem: tam był zakład zegarmistrzowski. Zegarmistrzem był pan Delmaczyński; bardzo
sympatyczny, miły pan i dobry fachowiec. Był zakład z trumnami, nie pamiętam jak się ten pan
nazywał, ale mieszkali tam też państwo Nagłowscy. Potem był taki budynek, w którym mieściła
się apteka i prowadziła ją pani Zielińska. Po prawej stronie była ulica Tatarska i moja szkoła,
boisko szkolne. Później był domeczek mojej koleżanki, Kostrubała się nazywała.

Za kościołem była ulica Augustiańska, nieduża uliczka prowadząca do cmentarza; mówili albo
Cmentarna, albo Augustiańska. Przy tej ulicy też był ładny domek, tam mieszkał wspaniały
krawiec, pan Ameryk, bardzo dobry fachowiec. I był szewc, pan Dulniak. Potem przy naszym
domu były domy z kamienia: tam mieszkali Klejowie. Kolejny dom był nasz. On był właściwie
najokazalszy. Koło nas mieszkali państwo Liberowiczowie. Później była piekarnia pana Wolaka.
Dalej mieszkali państwo Łuckiewiczowie. Oni mieli taki mały sklepik, sodóweczkę, jak to się
nazywało, mówiło się: „Idę do sodówki po cukierki”. Potem Steciowie też tam mieszkali. Był też
spory dom państwa Mroczkowskich. Następnie dom pana Zięby, piekarza – jeszcze do dzisiaj
prosperuje ta piekarnia. Później taki piętrowy dom państwa Niedźwiadków: on jeden został, ten
dom, jest ładny, z ogródkiem. A z tyłu powstała szkoła numer dziesięć. Kolejni mieszkali państwo
Żmudzcy.

Następnie była ulica Wiejska; nie schodząc z mostu skręcało się w lewo na ulicę Wiejską. Na
Wiejskiej nie było dużo domów, bo tam zaraz był wąwóz, także nie było możliwości budowania.
Tam był duży dom państwa Zacharskich. Mieszkali też Dąbkowie i rodziny Framoszczuków, po
prawej stronie mieszkali Gnypkowie. Na górze mieszkała jeszcze moja ciocia, Wiczkowska. Mieli
śliczny domek z ganeczkiem. Obok mieszkali Gajosowie, Pachutowie. Teraz to już tam nic nie ma,
to są wszystko nowe bloki, powstało nowe osiedle. Pozostały tylko wspomnienia o tym, gdzie co



było.

Po przeciwnej stronie była ulica Towarowa, przy której były dwie garbarnie. Na Towarowej
mieszkali państwo Zabłoccy, Toruniowie, doktór Wstążka, profesor z żoną, on pediatra, ona
kardiolog, mieszkali tam chyba od lat 60., ale to już tak dobudowali taką plombę. Na początku,
dopóki nie wybudowali nowej, tam była taka mała przychodnia. Na Towarowej mieszkali jeszcze
Maciejewiczowie, Baranowie, Łagodowie, pan Świrgoń miał tam ogród, i mieszkali Bierutowie, on
miał też takie duże ogrodnictwo.

To tak jakoś mi się utrwaliło w pamięci. Dalej już były Tatary, FSC. Później, jak FSC powstało w
latach 50., dosyć dużo ludzi zostało tam zatrudnionych i wszyscy koło nas jechali – te wstrząsy
też bardzo zaważyły na stanie naszej kamienicy. Była tam przecież szosa z kocich łbów, to się
odczuwało. Przez to, że do FSC dojeżdżała masa ludzi, nasilił się ruch. Jeździli też do rzeźni.

Dzieci lubiły spędzać czas przy sodówce Łuckiewiczów. Koleżanki i koledzy to przeważnie
wszystko było towarzystwo z Kaliny, bo razem chodziliśmy do szkoły. Po szkole organizowaliśmy
sobie różne zabawy: podchody nie podchody, wycieczki na rowerach. Jeden z Łuckiewiczów był
działaczem sportowym. Stec z Kalinowszczyzny był znanym kolarzem i jeszcze jeden był kolarz
stąd, od nas.
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